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LIST PASTERSKI KONFERENCJI EPISKOPATU POLSKI 
W 100. ROCZNICĘ ŚMIERCI SŁUŻEBNICY BOŻEJ JADWIGI ZAMOYSKIEJ

„Świętość jest prosta”

Dnia 4 listopada br. obchodziliśmy 100. rocznicę śmierci Służebnicy Bożej Jadwigi z Działyńskich 
Zamoyskiej – wybitnej Polki, patriotki, pedagoga, wspaniałej kobiety, wiernej żony i oddanej matki, 
kandydatki na ołtarze Kościoła.

W świecie, w którym – w pogoni za wolnością – próbuje się podważać fundamenty naszej cywili-
zacji, tworząc nową wizję człowieka, społeczeństwa, państwa i Kościoła; w świecie w którym tworzy 
się sztuczne systemy wartości i katalogi praw w oderwaniu od Boga, człowiek staje się coraz bardziej 
zniewolony i samotny. W tym kontekście warto więc przyjrzeć się życiu Generałowej Zamoyskiej, która 
w Ewangelii Jezusa Chrystusa odkryła drogocenną perłę, dla której warto poświęcić życie.

1. Rodzina

Urodziła się ona 4 lipca 1831 roku w Warszawie jako córka Gryzeldy Celestyny z Zamoyskich i Ada-
ma Tytusa Działyńskiego. Był to czas Powstania Listopadowego, którego konsekwencje poważnie zacią-
żyły nad przyszłym losem całej rodziny Zamoyskich. W wyniku represji pruskich rodzina została po-
zbawiona majątku, co sprawiło, że jej rodzice – mając sześcioro dzieci – stali się praktycznie tułaczami. 

Jadwiga była ukochaną córką ojca, odziedziczyła też po  nim najwięcej talentów. Ojciec wpoił jej 
patriotyzm, pasję naukową, zdecydowany charakter a także niezależność w myśleniu i działaniu oraz 
krytyczny dystans do rzeczywistości. Otrzymała wykształcenie typowe dla córek ziemiańskich w po-
łowie XIX wieku. Uczyła się więc geografii, literatury, historii, rysunku, gry na klawikordzie, języków 
obcych; nie tylko angielskiego, czy francuskiego, ale też hiszpańskiego, szwedzkiego i perskiego. Wyra-
stała na osobę niezwykle inteligentną, wszechstronnie utalentowaną, z usposobieniem pedagogicznym.

W młodości – pod wpływem lektur, do których nie była przygotowana – Jadwiga przeżywała trud-
ności w wierze. Zawsze jednak pragnęła doskonałości i piękna, co doprowadziło ją do odkrycia, że – 
„doskonałość jest doskonałą tylko w swoim źródle, czyli w Bogu i tylko w Bogu”. 

W odkryciu tej prostej prawdy bardzo jej pomógł przyszły mąż, Władysław Zamoyski. „Pierwszy 
raz – pisze Jadwiga – zdarzyło mi się słyszeć mężczyznę mówiącego o rzeczach wiary i Kościoła z taką 
siłą i prostotą. Bóg i Ojczyzna, Ojczyzna i Bóg, o każdej porze dnia i nocy, w podróżach, na przechadz-
kach, wśród najrozmaitszych zajęć, rozmów, przy stole, zabawie, ta jedna myśl nieustannie go zdradzała, 
ta gorąca miłość Kościoła, Ojca św. i Rzymu”. Manifestacja wiary jej przyszłego męża wstrząsnęła Jadwi-
gą do tego stopnia, iż odtąd – pisze – „trzymałam się wiary jak pijany płotu, bo zrozumiałam, że bez niej 
zginę i dlatego, że za jej pomocą mogę siebie przezwyciężyć, znajdowałam potrzebną siłę do wykonywa-
nia obowiązków, do zwycięstwa pokus” (Wspomnienia, s. 121).

W 1852 roku Jadwiga wyszła za mąż za Władysława Zamoyskiego. Z tego małżeństwa urodziło się 
czworo dzieci: Władysław, Witold, Maria, która zmarła w niemowlęctwie i druga córka, również o tym 
samym imieniu Maria.

2. Dzieło

a. Jadwiga Zamoyska uczestniczyła w staraniach męża o zorganizowanie polskich oddziałów woj-
skowych w Turcji, Bułgarii i Rumunii, które miałyby podjąć walkę przeciwko Rosji. Wprawdzie była 
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nastawiona sceptycznie do niektórych poczynań swego męża, ale pomagała mu jak mogła, starając się 
m.in. o opiekę religijną dla żołnierzy. Po rozwiązaniu dywizji generał powrócił wraz z żoną i dziećmi 
do Paryża. 

Potem podróżowała jeszcze wraz z mężem w misjach dyplomatycznych do Anglii. Tam też zmarła 
ich roczna córeczka Maria (1858). Dziesięć lat później umarł mąż Jadwigi, generał Władysław Zamoy-
ski, a w 1874 roku młodszy syn, Witold, w wieku niespełna dziewiętnastu lat. W tym trudnym położeniu 
Jadwiga nie załamała się, znajdując oparcie w duchowości księży oratorianów. W liście do siostry, Anny 
Potockiej, pisze: „Zdaje mi się, że po raz pierwszy w życiu rozumiem to, czego nas od dzieciństwa uczą, 
a co tak późno pojmować zaczynam. Że to życie jest zupełnie niczym, tylko drogą, po której przejść 
trzeba, aby się dostać do życia prawdziwego. Że iść nam trzeba w pocie czoła, w cierpieniach i łzach, ale 
ostatecznie nikt w podróży nie oczekuje wygody i przyjemności, a myśli o dojechaniu do celu, dodając 
sobie odwagi i cierpliwości” (29.05.1874). 

Pośród wszystkich trudności wzmacniała się duchowo, przyjmując codziennie Komunię św., była 
bowiem przekonana, że: „Wiara prowadzi do połączenia z Bogiem w wieczności. Komunia św. jest po-
czątkiem tego połączenia już na ziemi, a choć w sposób ukryty, to nie mniej istotny [...]. Życie ducho-
we utrzymać i  rozwijać się może tylko nieustannym odnawianiem i  zasilaniem u  swego właściwego 
źródła – Boga: ‘Jeśli nie będziecie jedli Ciała Syna Człowieczego, nie będziecie mieć żywota w sobie’ ” 
(O wychowaniu).

b. Po śmierci męża pozostała we Francji, postanawiając poświęcić resztę życia na służbę Bogu i Oj-
czyźnie. Gorąco pragnęła zmartwychwstania Ojczyzny. W tym celu utworzyła w Paryżu w 1880 roku 
„Stowarzyszenie Chrześcijańsko-Społeczne Matki Bożej Dobrej Rady”, skupiające osoby świeckie. Miała 
to być „Szkoła Życia Chrześcijańskiego” dla kobiet. Po przejęciu rodzinnych dóbr w Kórniku przez jej 
syna, Władysława Zamoyskiego, założyła tam „Szkołę Domowej Pracy Kobiet”, częściej zwaną „Zakła-
dem Kórnickim”; pierwszą szkołę gospodarstwa domowego na ziemiach polskich. Naczelnym hasłem 
Zakładu była potrójna praca: duchowa (modlitwa i medytacja), fizyczna i umysłowa.  Hasło szkoły po-
jawiło się  w hymnie zakładowym: „Służyć Bogu – służąc Ojczyźnie, służyć Ojczyźnie – służąc Bogu”. 

Wśród wielu różnych zadań, jakie podejmowała, najważniejszym było wychowanie młodego poko-
lenia. „Naród może odrodzić się tylko przez odrodzenie rodziny, a rodzina – przez odrodzenie jednost-
ki” – pisała. „Wychowanie – jej zdaniem – nie na tym polega, żeby łamać lub powstrzymywać wrodzoną 
żądzę szczęścia i chwały, ale na tym, żeby ją zwracać ku wykonaniu myśli i woli Bożej”. Wiedziała, że 
nie ma autentycznego wychowania człowieka bez wychowania religijnego. „Tak jak nie ma prawdy poza 
prawdą ani światła poza światłem, tak też nie ma zasad moralności poza Bogiem, źródłem tych zasad”. 

Była mocno przekonana o tym, że: „wszelka nauka bez wiary służy raczej do paczenia umysłu, niż 
do kształcenia go; ale jeżeli nauka bez wiary wykoleja umysł, a tym samym sąd i życie całe, to nauka 
oparta na wierze i  jej towarzysząca stokroć pomnaża dobrodziejstwa z wiary płynące”. Jej powiedze-
niem: „Bez czystości serca – umysł zawsze jest ciemny”, Generałowa może także dzisiaj zawstydzić nie-
których ludzi wykształconych. 

Poszukiwaczom innego – poza Dekalogiem – kodeksu wartości odpowiadała zdecydowanie: „Spo-
łeczeństwa, zarówno jak jednostki, które się przykazaniami Boskimi nie rządzą lub rządzić przestają, 
utrzymują się w stanie barbarzyństwa lub do niego powrócić muszą”. 

Z uwagi na patriotyczne wychowywanie uczennic władze pruskie wydalają Zamoyską razem z  jej 
szkołą z terenu Wielkiego Księstwa Poznańskiego. Zamoyska przeniosła więc szkołę najpierw do Lu-
bowli na Spiszu, a następnie do Kalwarii Zebrzydowskiej. Gdy w 1889 roku jej syn, Władysław, wygrał 
proces z Węgrami o dobra zakopiańskie i zakupił je dla Polski, ona – w tym samym roku – przeniosła 
szkołę do Kuźnic. 

Ojciec Święty Leon XIII skierował do Zamoyskiej Breve, w którym chwalił i błogosławił szkołę oraz 
wcześniej założone i związane ze szkołą Stowarzyszenie Matki Boskiej Dobrej Rady. Uczynił to później 
również Papież Pius X. Podczas swego pobytu w Zakopanem napisała szereg dzieł o tematyce religijno-
-wychowawczej. Najważniejsze z nich to: „O miłości Ojczyzny”, „O pracy”, „O wychowaniu”. Te prace 
– tłumaczone na francuski, angielski, hiszpański i włoski – przyniosły jej autorce sławę w całej Europie.

Szkoła Jadwigi Zamoyskiej umożliwiła kilku tysiącom absolwentek zdobycie nowoczesnej wiedzy 
o prowadzeniu gospodarstwa domowego, ale także pozyskanie głębokiej formacji religijnej, ukształto-
wanie patriotyzmu oraz przygotowanie do wychowania własnych dzieci. 



– 229 –

c. W czasie I wojny światowej Jadwiga zorganizowała w Paryżu „Opiekę Polską”, niosąc pomoc roda-
kom przebywającym we Francji. 

W 1919 Zamoyscy wracają do wolnej ojczyzny. Zatrzymują się w Zakopanym, a potem udają się 
do swego rodzinnego majątku w Kórniku. Był to tryumfalny powrót Generałowej po niemal 40. letnim 
wygnaniu. W 1921 roku Józef Piłsudski odznaczył Jadwigę Zamoyską Krzyżem Kawalerskim Polonia 
Restituta. 

„Dla mnie – pisze Jadwiga – Bóg to porządek: moralny, intelektualny i materialny. Czyniąc porządek 
w swej duszy, w mych myślach, w mych uczuciach, w moim pokoju, na moim biurku, w moich szu-
fladach, w moich wydatkach, w mojej pracy, w moim rozkładzie dnia, znajduję Boga, łączę się z Nim, 
kocham Go i modlę się do Niego”.

Zamoyska traktowała swoje życie jako służbę. Pisze: „Pan Bóg nas stworzył nie po to, ażebyśmy byli 
panami świata, bo On jest Panem, ale żebyśmy byli sługami wiernymi i ochotnymi. Wierny sługa to taki, 
o którym Pismo Święte mówi, że jest drogim Panu swemu jak źrenica oka. Taki sługa nie liczy swoich 
trudów, przykrości, byle Pana swego zadowolić” (Rozważania na temat: Oto ja Służebnica Pańska).

Ona pragnęła naśladować Chrystusa, który „przyszedł służyć”. „Chodzi o to, aby tego ducha Chrystu-
sowego, ducha służby Bogu, służby krajowi, służby bliźnim, wprowadzić w nasze społeczeństwo i zrobić 
z niego siłę żywotną, która podnosząc nasz naród moralnie, przyniesie odrodzenie i zmartwychwstanie” 
(Zakład Kórnicki: Szkoła Domowej Pracy w Zakopanem, Poznań 1899, s. 8).

Jadwiga Zamoyska zmarła w Kórniku dnia 4 listopada 1923 roku, i – po skromnym pogrzebie – zo-
stała pochowana w kryptach tamtejszego kościoła.

Na początku lat trzydziestych XX wieku podjęto starania o beatyfikację Jadwigi Zamoyskiej. W Bi-
bliotece Kórnickiej znajdują się notatki dotyczące starań Stowarzyszenia Matki Boskiej Dobrej Rady 
o rozpoczęcie tegoż procesu. W Bibliotece Kórnickiej PAN znajdują się też ślady kwerendy poprzedzają-
cej proces diecezjalny. Świadectwem ówczesnych starań jest także książka: „Jadwiga z Działyńskich Za-
moyska służebnica Pańska” – autorstwa  Felicji Suchodolskiej – wydana nakładem Księgarni i Drukarni 
Katolickiej w Katowicach w 1936 roku. Za zgodą poznańskiej Kurii Arcybiskupiej z dnia 15 czerwca 
1931 roku wydano specjalny obrazek z życiorysem Generałowej i tekstem modlitwy o jej „wywyższenie”. 
Dnia 27 listopada 2012 roku Kuria Metropolitalna w Poznaniu oficjalnie wszczęła proces beatyfikacyjny 
Zamoyskiej. Od tego momentu przysługuje jej miano Służebnicy Bożej.

Zakończenie 

Tak więc, jesteśmy przekonani że była to postać heroiczna. Myślenie Generałowej było światłe i pre-
kursorskie w wielu obszarach, a swymi poglądami wyprzedzała epokę, w której żyła. Zdumiewa nas dzi-
siaj rozległość jej zainteresowań oraz mądrość, przenikliwość i logika, z jaką wypowiadała się na bardzo 
różne tematy: religijne, polityczne, ekonomiczne. 

Jadwiga Zamoyska swoim heroicznym życiem – oddanym Bogu i  Ojczyźnie – przypomina nam, 
że świętość jest powołaniem każdej osoby ochrzczonej. Przecież „Chrystus umiłował Kościół i wydał 
za niego samego siebie po to, aby go uświęcić” (Ef 5,25-26). Świętość jest prosta, to nic innego jak posłu-
szeństwo Bogu; to stworzenie posłuszne Stworzycielowi. To jest świętość. Dzięki Jadwidze Zamoyskiej 
łatwiej zrozumiemy, że wszystkie stany życia – dzięki działaniu łaski Bożej oraz zaangażowaniu i wy-
trwałości każdego z nas – mogą stać się drogami uświęcenia. Ona sama pisała: „Świętość polega na cno-
tach dla każdego przystępnych potrzeba tylko dobrej woli, woli wiernej, mężnej, roztropnej, cierpliwej, 
pokornej, wytrwałej” (O pracy). Amen.  

	 Podpisali:
	 Kardynałowie, Arcybiskupi i Biskupi
	 obecni na 395. Zebraniu Plenarnym Konferencji Episkopatu Polski,
	 Lidzbark Warmiński, 13 czerwca 2023 r.

ZARZĄDZENIE: Przekazujemy Czcigodnym Księżom List Konferencji Episkopatu Polski z okazji 
100. rocznicy śmierci Służebnicy Bożej Jadwigi Zamoyskiej, do duszpasterskiego wykorzystania w nie-
dzielę 5 listopada 2023 r. 

Płock, dnia 31 października 2023 r.
	 † Mirosław Milewski
	 Wikariusz Generalny
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KOMUNIKATY WYDZIAŁU DS. RODZIN

1. Pomnik-grób dzieci utraconych w Pokrzywnicy

Z inicjatywy ks. Mirosława Borkowskiego, proboszcza parafii i wiernych, na cmentarzu parafialnym 
w Pokrzywnicy został wzniesiony pomnik-grób dzieci utraconych. Poświęcił go 29 października 2023 r. 
ks. Wojciech Kućko, złożono w nim wówczas szczątki 19 dzieci nienarodzonych. Dziękujemy za tę szla-
chetną inicjatywę organizatorom uroczystości.

2. Poświęcenie pomnika żołnierzy polskich z 1920 r. w Szydłowie – 11 listopada 2023 r.

Ks. Cezary Maruszewski, proboszcz parafii Szydłowo, oraz Duszpasterstwo Rodzin Diecezji Płockiej 
z ks. Wojciechem Kućką zapraszają na uroczystość poświęcenia pomnika bohaterskich żołnierzy polskich 
poległych w 1920 r. na polach Szydłowa w czasie wojny z bolszewikami. Ceremonia będzie miała miejsce 
11 listopada 2023 r. w Szydłowie. Żołnierze 49 Pułku Piechoty, spoczywający na miejscowym cmentarzu 
parafialnym w Szydłowie, są także patronami Szkoły Podstawowej noszącej ich imię. Mszy św. będzie prze-
wodniczył bp Mirosław Milewski. Zapraszamy do udziału w obchodach. Poniżej ich program:

10.30 – Modlitwa na  cmentarzu parafialnym w  Szydłowie przy  grobach żołnierzy z  1920, 1939 
i ks. dr. płk. Jana Więckowskiego. Odśpiewanie hymnu państwowego, modlitwy za poległych, złożenie 
kwiatów i zniczy

10.45 – Program słowno-muzyczny „Śpiewajmy pamięć o  tych dniach” w  kościele parafialnym 
pw. św. Marii Magdaleny w Szydłowie

11.30 – Msza św. w intencji Ojczyzny w kościele parafialnym pw. św. Marii Magdaleny w Szydłowie 
pod przewodnictwem biskupa pomocniczego Mirosława Milewskiego. Modlitwy za Ojczyznę i poległych

12.30 – Przejście ze sztandarami na miejsce poświęcenia pomnika
12.35 – Ceremonia poświęcenia pomnika – parking przed kościołem parafialnym
Pomnik zaprojektowany przez ks. Wojciecha Kućkę i ks. Cezarego Maruszewskiego przedstawia usa-

dowionego na postumencie orła w koronie wyrywającego się do lotu. Rzeźbę orła z piaskowca wykonał 
Mariusz Pryjda z Kamiennej Góry (Prymar Pracownia Artystyczna). Na bokach kolumny dwa głazy 
z inskrypcjami, m.in. z tekstem fragmentu wiersza Artura Oppmana „Obrona Warszawy 1920 r.”.

3. IV Kongres 108 Błogosławionych Męczenników w Płocku

W dniach 16-17 listopada br. w Opactwie Pobenedyktyńskim w Płocku odbędzie się IV edycja Kon-
gresu 108 Błogosławionych Męczenników II Wojny Światowej. Jego głównym organizatorem jest Po-
morskie Stowarzyszenie «Wspólna Europa», zaś partnerami strategicznymi przedsięwzięcia są: Diecezja 
Płocka, Rycerze św. Jana Pawła II, Duszpasterstwo Rodzin Diecezji Płockiej i Stowarzyszenie Rodzin 
Katolickich Diecezji Płockiej. Patronat honorowy nad konferencją objęli: Biskup Płocki Szymon Stuł-
kowski oraz Minister Edukacji i Nauki dr hab. Przemysław Czarnek, prof. KUL.

Program i inne szczegóły na stronie: https://www.k108.pl. Tam także można znaleźć link do rejestra-
cji online.

Więcej także na  stronie: https://plockierodziny.pl/iv-kongres-108-blogoslawionych-meczennikow-
ii-wojny-swiatowej-w-plocku/.

4. Spotkanie rodziców kapłanów i osób zakonnych – 17-18 listopada 2023 r. – wiadomości praktyczne

Za pomocą poczty dziekańskiej do każdego dekanatu zostały przekazany karty z zaproszeniem Bi-
skupa Płockiego Szymona Stułkowskiego do udziału w spotkaniu rodziców kapłanów i osób zakonnych 
z diecezji płockiej, które odbędzie się w dniach 17-18 listopada br. pod hasłem „Uczestniczę we wspól-
nocie Kościoła” w Ośrodku Charytatywno-Szkoleniowym im. bł. Abpa A.J. Nowowiejskiego w Popo-
wie-Letnisku oraz w sanktuarium Matki Bożej Popowskiej, Matki Nadziei w Popowie Kościelnym.

Zgłoszenia kapłanów, osób konsekrowanych i  rodziców do  dnia 10 listopada br., e-mail: 
rodzina@diecezjaplocka.pl lub tel. 505 272 535. 

Płock, dnia 30 października 2023 r.
	 Ks. Wojciech Kućko
	 Dyrektor Wydziału ds. Rodzin
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INFORMACJE KOORDYNATORÓW PROCESU SYNODALNEGO W DIECEZJI PŁOCKIEJ

1. List do ludu Bożego

Przesyłamy tekst „Listu do ludu Bożego”, zaprezentowanego w ostatnich dniach pierwszej sesji zgro-
madzenia synodalnego, które miało miejsce w Watykanie w październiku br., do duszpasterskiego wy-
korzystania.

List XVI Zwyczajnego Zgromadzenia Ogólnego Synodu Biskupów do ludu Bożego

Drogie siostry, drodzy bracia,
gdy prace pierwszej sesji XVI Zwyczajnego Zgromadzenia Ogólnego Synodu Biskupów dobiegają 

końca, pragniemy wraz z wami wszystkimi dziękować Bogu za piękne i bogate doświadczenie, którego 
właśnie staliśmy się uczestnikami.

Przeżyliśmy ten błogosławiony czas w głębokiej komunii z wami wszystkimi. Byliśmy podtrzymywa-
ni przez wasze modlitwy, niosąc ze sobą wasze oczekiwania, pytania, a także obawy.

Minęły już dwa lata, odkąd na prośbę papieża Franciszka rozpoczął się długi proces słuchania i ro-
zeznawania, otwarty dla całego ludu Bożego, nikogo nie wykluczając, aby „iść razem”, pod przewodnic-
twem Ducha Świętego, będąc uczniami-misjonarzami podążającymi za Jezusem Chrystusem.

Sesja, która zgromadziła nas w Rzymie 30 września, była ważnym etapem w tym procesie. Pod wielo-
ma względami było to bezprecedensowe doświadczenie. Po raz pierwszy, na zaproszenie papieża Fran-
ciszka, mężczyźni i kobiety zostali zaproszeni, na mocy ich chrztu, do zasiadania przy tym samym stole, 
aby wziąć udział nie tylko w dyskusjach, ale także w głosowaniach tego zgromadzenia Synodu Bisku-
pów. Razem, w komplementarności naszych powołań, charyzmatów i posług, intensywnie słuchaliśmy 
Słowa Bożego i doświadczeń innych. Posługując się metodą rozmowy w Duchu Świętym, z pokorą dzie-
liliśmy się bogactwem i ubóstwem naszych wspólnot na wszystkich kontynentach, starając się rozeznać, 
co Duch Święty chce dziś powiedzieć Kościołowi. W ten sposób doświadczyliśmy również znaczenia 
wspierania wzajemnej wymiany między tradycją łacińską a  tradycjami chrześcijańskiego Wschodu. 
Udział bratnich delegatów z innych Kościołów i Wspólnot kościelnych głęboko ubogacił nasze dyskusje.

Nasze zgromadzenie odbyło się w kontekście świata pogrążonego w kryzysie, którego rany i skanda-
liczne nierówności boleśnie zabrzmiały w naszych sercach i nadały naszym obradom szczególną powa-
gę, tym bardziej, że niektórzy z nas przybyli z krajów, w których szaleje wojna.

Modliliśmy się za ofiary morderczej przemocy, nie zapominając o tych wszystkich, których nędza 
i korupcja rzuciły na niebezpieczne ścieżki migracji. Zadeklarowaliśmy naszą solidarność i zaangażo-
wanie wraz z kobietami i mężczyznami, którzy wszędzie pracują jako twórcy sprawiedliwości i pokoju.

Na zaproszenie Ojca Świętego poświęciliśmy ważną przestrzeń ciszy, aby sprzyjać pełnemu szacun-
ku słuchaniu i pragnieniu komunii w Duchu Świętym między nami. Podczas inauguracyjnego czuwa-
nia ekumenicznego doświadczyliśmy, jak pragnienie jedności wzrasta w cichej kontemplacji Chrystu-
sa ukrzyżowanego. Krzyż jest bowiem jedynym tronem Tego, który oddając swoje życie za zbawienie 
świata, powierzył swoich uczniów Ojcu, aby „wszyscy stanowili jedno” (J 17,21). Mocno zjednoczeni 
w  nadziei, jaką daje nam Jego zmartwychwstanie, powierzyliśmy Mu nasz wspólny Dom, w  którym 
coraz pilniej rozbrzmiewa krzyk ziemi i krzyk ubogich: „Laudate Deum!” – przypomniał nam papież 
Franciszek na samym początku naszej pracy.

Dzień po dniu odczuwaliśmy naglące wezwanie do nawrócenia duszpasterskiego i misyjnego. Po-
wołaniem Kościoła jest bowiem głoszenie Ewangelii nie poprzez skupianie się na  sobie, ale poprzez 
oddanie się na służbę nieskończonej miłości, którą Bóg kocha świat (por. J 3,16).

Na pytanie, czego oczekują od Kościoła z okazji tego synodu, niektórzy bezdomni mieszkający w po-
bliżu Placu Świętego Piotra odpowiedzieli: „Miłości!”. „Ta miłość musi zawsze pozostać płonącym ser-
cem Kościoła, miłość trynitarna i eucharystyczna, jak przypomniał Papież przywołując przesłanie św. 
Teresy od Dzieciątka Jezus 15 października, w połowie naszego zgromadzenia. „To jest ufność”, która 
daje nam śmiałość i wewnętrzną wolność, i której doświadczyliśmy, nie wahając się wyrażać naszych 
zbieżności i różnic, naszych pragnień i naszych pytań, swobodnie i pokornie.

Co teraz? Mamy nadzieję, że miesiące, które dzielą nas od drugiej sesji, w październiku 2024 roku, 
pozwolą wszystkim konkretnie uczestniczyć w dynamizmie komunii misyjnej, na którą wskazuje słowo 



– 232 –

„synod”. Nie jest to ideologia, ale doświadczenie zakorzenione w Tradycji apostolskiej. Jak przypomniał 
nam Papież na początku tego procesu: „Komunia i misja mogą pozostać terminami nieco abstrakcyj-
nymi, jeśli nie będziemy pielęgnowali kościelnej praktyki, która wyraża konkretność synodalności (…), 
krzewiąc prawdziwe zaangażowanie wszystkich i każdego z osobna” (9 października 2021 r.). Wyzwania 
są różnorodne, a pytania liczne; sprawozdanie podsumowujące pierwszą sesję wyjaśni osiągnięte punk-
ty porozumienia, uwypukli otwarte pytania i wskaże, jak kontynuować pracę.

Aby czynić postępy w rozeznawaniu, Kościół koniecznie potrzebuje słuchać wszystkich, począwszy 
od najuboższych. Wymaga to drogi nawrócenia, która jest także drogą uwielbienia: „Wysławiam Cię, Oj-
cze, Panie nieba i ziemi, że zakryłeś te rzeczy przed mądrymi i roztropnymi, a objawiłeś je prostaczkom” 
(Łk 10,21)! Chodzi o słuchanie tych, którzy nie mają prawa głosu w społeczeństwie lub którzy czują się 
wykluczeni, nawet z Kościoła. Słuchanie ludzi, którzy są ofiarami rasizmu we wszystkich jego formach, 
zwłaszcza w niektórych regionach, słuchanie rdzennej ludności, której kultura jest wyśmiewana. Przede 
wszystkim Kościół naszych czasów ma obowiązek wysłuchania, w duchu nawrócenia, tych, którzy padli 
ofiarą nadużyć popełnionych przez członków Kościoła, oraz podjęcia konkretnego i strukturalnego zo-
bowiązania, aby zapewnić, że to się nie powtórzy.

Kościół musi także słuchać świeckich, kobiet i  mężczyzn, wszystkich powołanych do  świętości 
na mocy powołania chrzcielnego: świadectwa katechistów, którzy w wielu sytuacjach jako pierwsi gło-
szą Ewangelię; prostoty i żywiołowości dzieci, entuzjazmu młodych ludzi, ich pytań i wezwań; marzeń 
osób starszych, ich mądrości i pamięci. Kościół musi słuchać rodzin, ich trosk wychowawczych, chrze-
ścijańskiego świadectwa, jakie dają w dzisiejszym świecie. Musi przyjmować głosy tych, którzy chcą być 
zaangażowani w posługi świeckich lub w organach uczestniczących w rozeznawaniu i podejmowaniu 
decyzji.

Kościół szczególnie potrzebuje, aby czynić postępy w rozeznawaniu synodalnym, jeszcze bardziej 
zebrać słowa i doświadczenie wyświęconych szafarzy: kapłanów, pierwszych współpracowników bisku-
pów, których posługa sakramentalna jest niezbędna dla życia całego ciała; diakonów, którzy poprzez 
swoją posługę wyrażają troskę całego Kościoła w służbie najbardziej bezbronnym. Musi także pozwolić, 
by wyzwaniem był proroczy głos życia konsekrowanego, czujny strażnik wezwań Ducha. Musi też być 
wyczulony na tych, którzy nie podzielają jego wiary, ale szukają prawdy, i w których jest obecny i działa 
Duch Święty, który „ofiaruje możliwość dojścia w sposób Bogu wiadomy do uczestnictwa w paschalnej 
tajemnicy” (Gaudium et spes 22).

„Świat, w którym żyjemy, a jesteśmy powołani, by go kochać i mu służyć, również przy jego sprzecz-
nościach, wymaga od Kościoła wzmożenia współdziałania we wszystkich zakresach jego misji. Właśnie 
droga synodalności jest drogą, której Bóg oczekuje od Kościoła trzeciego tysiąclecia” (Papież Franciszek, 
17 października 2015 r.).

Nie możemy bać się odpowiedzieć na to wezwanie. Dziewica Maryja, pierwsza na tej drodze, towa-
rzyszy nam w naszej pielgrzymce. W radościach i smutkach ukazuje nam swojego Syna i zaprasza nas 
do zaufania. On, Jezus, jest naszą jedyną nadzieją!

Watykan, 25 października 2023 roku

2. Dokument końcowy pierwszej sesji Synodu o synodalności

Na stronie internetowej Stolicy Apostolskiej 28 października br. został opublikowany także w języku 
polskim tekst relacji końcowej pierwszej sesji Synodu o synodalności, zatytułowany „Kościół synodalny 
w  misji” (zob. https://www.synod.va/content/dam/synod/assembly/synthesis/polish/POL-Synthesis-
Report.pdf). Sesja miała miejsce w Watykanie w październiku br. Zachęcamy do lektury.

Na stronie Konferencji Episkopatu Polski można zapoznać się z obszernym omówieniem tego doku-
mentu (zob. https://episkopat.pl/dokument-koncowy-synodu-kosciol-angazuje-wszystkich/). 

Płock, dnia 31 października 2023 r.
	 Ks. Wojciech Kućko
	 Witold Jacek Wybult
	 Diecezjalni koordynatorzy procesu synodalnego
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PERSONALIA

Nominacje
1. Ks. prał. dr Sławomir Ignacy Nasiorowski, dekretem Dykasterii ds. Duchowieństwa z dnia 11 paź-

dziernika 2023 r., został zatwierdzony na okres pięciu lat jako kierownik duchowny rezydujący w Pol-
skim Papieskim Instytucie Kościelnym w Rzymie.

2. Ks. mgr Leszek Smoliński, proboszcz parafii pw. św. w Krzynowłodze Wielkiej, z dniem 17 paź-
dziernika 2023 r., mianowany dekanalnym duszpasterzem rodzin w dekanacie dzierzgowskim. 

Zwolnienia
1. Ks. mgr Jerzy Jakubowski, proboszcz parafii pw. św. Apostołów Piotra i  Pawła w  Grudusku, 

z dniem 17 października 2023 r., zwolniony z funkcji dekanalnego duszpasterza rodzin, w dekanacie 
dzierzgowskim. 

2. Ks. kan. mgr Andrzej Pieńdyk, proboszcz parafii pw. św. Bartłomieja w Rogowie, na własną prośbę, 
z dniem 31 października 2023 r., zwolniony z członkostwa w Diecezjalnej Radzie Duszpasterskiej. 

Płock, dnia 30 października 2023 r.
	 Ks. Dariusz Rogowski
	 Notariusz

Kuria Diecezjalna Płocka
Płock, dnia 30 października 2023 r.
Nr 2331/2023
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